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Prenumerata:

na miejscu 2 złote, 
na prowincji i z od­
noszeniem do do­

mu 2 złote 5Ó gr.

Ogłoszenia:
za wiersz milime­
trowy na pierwszej 
stronie 15 groszy* 
na drugiej i trze­
ciej — 10 groszy, na 
czwartej— 7 groszy 
Ogłt gżenia drobne 

o ą gr. za wyraz. 
Tłustym drukiem— 
podw ójnie. Naj­
mniejsze ogłosze­
nie— 40 gr<. szy* Dla 
zagranicy ceny o 
ioo proc. wyższe 
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Bracie Polaku, pamiętaj o obronie własnej. Wróg czyha uzbrojony w aeroplany i ga­
zy trujące. Obudź się i Ty i pomyśl o obronie Ojczyzny własnej przez popieranie JLiffi 
Obrony dowietrznej i drzeciw { ja z o w e j  Ofiary składaj na

Konto P. K. O. Nr. 60179 — Bank kujawski, Włocławek.

ZG października.
. Naród —  podobnie, jak poszcze­

gólny człowiek miewa w swem życiu 
dni wyjątkowo uroczyste —  dni, któ­
re uważa za święta. Zachodzi pytanie: 
poco, właściwie, one istnieją? Czy nie 
są tylko zwykłą rozrywką, przybraną 
w pozory wzniosłości, wykwitem za­
miłowania do powierzchownej parady, 
popisem —  łagodnie mówiąc —  pró­
żności? I tak i nie.

Wszystko zależy od ludzi.
Ich rzeczą jest wydobycie z tych 

dni najgłębszej treści. Powinni bo­
wiem pamiętać, że sam obchód —  to 
tylko ramy. Trzeba w ftie włożyć 
szczery odruch serca i myśli. Nawet 
nabożeństwo może nie mieć wartości, 
jeżeli się je potraktuje tylko jako wy­
stęp publiczny, jako prezentację go­
deł i sztandarów.

Obchody w ten sposób odbyte nie 
spełniają swego zadania: nużą i nu­
dzą. Ale to bynajmniej nie przema­
wia przeciwko obchodom.

Nie powinny być liczne, tym je­
dnak, które się uzna, trzeba nadać moc 
poruszania najgłębszych pokładów du­
szy narodowej. Muszą w nich brać 
udział serca —  nie jedynie wystrojo-' 
ne delegacje.

Uwagi te powinny się przydać 
w najbliższych dniach.

26 października wracają do kraju 
zwłoki Henryka Sienkiewicza.

Przyjmują je po drodze z czcią 
ogromną ludzie obcy, przyjmie je 
w tym dniu Warszawa.

Przyjmie je — miejmy nadzieję —  
tak, jak umie przyjmować serce Pań­
stwa. Ale akt ten nie będzie miał na­
leżytej powagi, jeżeli nie weźmie w nim 
serdecznego udziału cała Polska. Bo 
to naprawdę dzień wyjątkowy. Wró­
cą zwłoki człowieka, który był napo- 
zór tylko —  pisarzem.

Napozór.
Naród będzie miał sposobność 

okazać, czy zrozumiał, że Sienkiewicz 
był dla niego w pewnych chwilach 
głosem sumienia, że umiał skupić 
w sobie bóle i radości Narodu i prze­
mawiać do Niego w Jego własnem 
imieniu, że wobec tego hołd, odda­
ny pamięci Sienkiewicza, będzie miał 
znaczenie ogólniejsze: będzie uczcze­
niem kultury narodowej.

I dlatego nie można na ehłbdno 
przejść do porządku nad obchodem 
sienkiewiczowskim, jak nad jedną 
z wielu spraw przemijających.
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W w ę g ie l  k o p a ln i

„ H  r .  R e n a r  d “
zaopatrzyć się można na zimę w  następujących 

składach w ęgla:

1. Jan Klabecki, Brzeska 8.

2. Gracjan Gpińskl, Bednarska 2.

3. Stów. „Ogniwo” , Toruńska

4. Zofja Surowieoka, 3-§o Maja 7.

5. St. Lewandowski, Królewiecka 30.

6. Kreutz,ul. Kościuszki Nr. 23.

7. Moszczyński i Nowakowski,
Nowy-Rynek róg Warszawskiej

8. Mohr, ul- Cyganka Kr. 6.
Wagonowe dostawy węgła i koksu wykonuje starannie

H U R T O WN I A  O P f l ł O W f l  M. N A P I Ó R K O W S K I
WŁOCŁAWEK, KALISKA 17, TEŁ. 209.
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Trzeba się zdobyć na chwilę za­
stanowienia, trzeba sobie przypomnieć, 
ile mu się zawdzięcza jasnych chwil 
z najcięższych lat niewoli i rezygna­
cji, trzeba je przeżyć, chociaż w skró­
ceniu, jeszcze raz.

Sposobności do tego dostarczą 
najbliższe dni.

Jeżeli społeczeństwo ich nie wyzy­
ska, wystawi sobie smutne świadectwo.

\  M. Z.

* B i e r n e y  a F r a n c j a .

Życie nazew nątrz, bez myśli, dla której sie żyje
i pracuje i walczy to także głupstwo.

H .  .

PARYŻ, (P.A.T.) »Petit Parisien« 
zamieszcza interwiew, jaki udzielił 
kanclerz Marx berlińskiemu korespon­
dentowi tego dziennika. Kanclerz 
Marx przedewszystkiem zaznaczył, że 
w szerokiej opinji niemieckiej bez­
względnie można zaobserwować 
w ostatnich czasach bardzo znaczne 
odprężenie. Zdaniem kanclerza, nie­
wątpliwa większość społeczeństwa nie­
mieckiego nie żywi już obecnie uczuć 
nienawiści w stosunku do Francji 
i ogólna pacyfikacja umysłów robi po­
stępy z dnia na dzień. Objawy po­
wyższe są rezultatem w pierwszym 
rzędzie usunięcia kardynalnej przy­
czyny nienawiści do Francji t. j. ewa­
kuacji zagłębia Ruhry. Do osiągnię­
cia takich dobrych rezultatów przy­
czyniła się dalej konferencja londyń­
ska, a ostatnio —  ewakuacja Dort­
mundu, oraz pomyślne przeprowa-

dzenie wielkiej pożyczki dla Niemiec. 
Rząd Rzeszy, opierając się na opinji 
większości narodu, będzie usiłował 
lojalnie wykonać ciężkie zobowiąza­
nia układu londyńskiego, a wykonanie, 
to, zdaniem kanclerza, nie napotka 
na niemożliwe do przezwyciężenia 
trudności, o ile tylko duch pojednaw­
czy konferencji londyńskiej będzie 
trwał nadal. Kanclerz Rzeszy ma 
nadzieję, że również rokowania han­
dlowe francusko * niemieckie uwień­
czone będą pomyślnemi rezultatami. 
Wreszcie kanclerz dodał, że, co się 
tyczy przystąpienia Niemiec do Ligi 
narodów, to pragnąłby, aby Liga na­
rodów zechciała zrozumieć wyjątkowo 
trudne położenie Niemiec, a zwłaszcza 
trudności dla Niemiec brania udziału 
w ewentualnych sankcjach, zarządzo­
nych z ramienia Ligi narodów.

O d p o w ie d ź  B e lg i i .
BRUKSELA. (P.A.T.) Odpowiedź 

Belgji na memorandum rządu Rzeszy 
w sprawie przystąpienia Niemiec, do 
Ligi narodów zaznacza, że Niemcy 
powinny w tej sprawie zwrócić się 
bezpośrednio do Ligi narodów i? po­
pchnie, jak inne narody, ściśle zasto­

sować się do odpowiednich reguł, 
obowiązujących dla wszystkich. Co 
się tyczy udziału Niemiec w radzie 
Ligi, jako stałego członka, to Belgja 
nie ma przeciwko temu żadnych 
objekcyj.

Minister Sikorski 
w  P a r y ż u -

PARYŻ. (P .A .T .)— Wczoraj mi­
nister Sikorski konferował w godzi­
nach rannych z szefem sztabu gene­
ralnego, generałem Deboucy, który 
onegdaj wrócił z urlopu, a następnie 
z ministrem wojny generałem Nolle- 
tem, poczem wziął udział w śniada- 
niu, wydanem na jego cześć przez 
marszałka Focha. Po południu min. Si­
korski obecny był na pogrzebie Ana­
tola France’a w charakterze ‘ przed­
stawiciela rządu polskiego.

Ewakuacja Dortmundu.
BERLIN. (P.A.T.)— Ponieważ we 

środę 23 b. m. wojska francuskie o- 
puszczają Dortmund, prezes rządu 
Westfalji wydał do ludności odezwę, 
podkreślającą znaczenie faktu, iż po 
szeregu miesięcy okupacji^ obecnie 
wskutek umowy, zawartej w Londy­
nie, następuje opróżnienie pierwszej 
strefy okupacyjnej.

Przesilenie w Jugosławji
BIAŁOGRÓD. %(PAT.) W pałacu 

królewskim odbyła się konferencja po­
między przedstawicielami bloku rzą­
dowego i radykałami w sprawie utwo­
rzenia nowego gabinetu koncentra- 
cyjnego. Radykali wysunęli następu­
jące warunki, na ja’kich godzą się 
wstąpić do rządu: 1) przewodnictwo 
nowego rządu będzie w rękach rady­
kałów; 2) Pribiczewicz weźmie udział 
w rządzie; 3) zwolennicy Radicza do­
puszczeni zostaną do udziału w rzą­
dzie dopiero po uzyskaniu od nich 
gwarancji, iż zaniechają propagandy 
republikańskiej i propagandy wywro­
towej oraz zerwą stosunki z Moskwą 
i 4) podział ten nastąpi według li­
czebności poszczególnych grup par­
lamentarnych. Dzisiaj odbędzie się 
druga konferencja, na której delegaci 
mają udzielić odpowiedzi królowi, 
który pragnie, aby kryzys rozwiązany 
był jeszcze dziś, gdyż jutro nastąpi 
otwarcie zwykłej sesji skupszczyny.

Przemytnictwo alkoholu 
do Ameryki.

LONDYN. (A.W) —  Z Nowego 
Jorku donoszą, iż amerykańskie okrę­
ty celne aresztowały wielki parowiec 
norweski, który usiłował przemycić 
43,000 skrzyń, napełnionych alkoho­
lem. Jest to największy transport 
alkoholu, skonfiskowany przez wła­
dze amerykańskie od czasu zakazu 
spożycia alkoholu. Załoga statku nor­
weskiego była pogrążona w głębokim
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śnie, a okręt nie odpowiadał na sy­
gnały statków celnych. Okazało się 
że marynarze norwescy rozbili skrzy 
nie z alkoholem i upili się, wszczy* 
nająć bójkę na pokładzie. Ameryka' 
nie znaleźli kapitana okrętu zabary' 
kadowanego w swej kajucie, gdzie 
siedział dwa dni, broniąc się rewol 
werem przed dostępem pijanych ma 
rynarzy.

Dwie minuty be*względ* 
nej ciszy.

LONDYN. (P.A.T.) —  Król Jerzy 
zatwierdził oficjalny program uroczy­
stości rocznicy zawieszenia bron? 
program ten przewiduje uroczystą 
ceremonję przy grobie nieznanego 
żołnierza i tradycyjne dwie minuty 
namysłu i milczenia, oraz przerwy 
komunikacji w Wielkiej Brytanii i w 
całem imperjum.

Fałszywe paszporty 
komunistyczne.

BERLIN (P. A. T.) Dalsze śledź 
two w sprawie wykrytego w Neułwln 
biura komunistycznego fałszywych 
paszportów wykazało, źe biuro to wy 
dało 622 paszporty. Znaleziono rów 
nież nowe dowody, iź biuro to było 
w ścisłych stosunkach z kilku komu 
nistycznymi posłami do parlamentu 
Fałszowano także pozwolenia na no­
szenie broni, oraz inne dokumenty 
Znaleziono 3000 pieczątek.

Oszczędności w Pradze.
WIEDEŃ (P. A. T.) Der Morgen 

donosi z Pragi, iż ze względów 
oszczędnościowych ma być zniesio­
nych w najbliższym czasie 5 mini- 
sterjów, mianowicie ministerjum poczt, 
aprowizacji, zdrowia, unifikacji i mi­
nisterjum dla Słowacji.

Teror sowiecki.
M OSKW A (Rps.) —  Sąd najwyż­

szy S. S. S. R. zatwierdził wyroki 
śmierci wydane przez permski sąd 
gubernjalny na dwóch inżynierów za­
kładów Nadsieżdińskich —  Zimraer- 
mana i Zajczenkę, oskarżonych o 
szpiegostwo ekonomiczne, t. j. o prze 
syłanie zagranicę sprawozdań o sta­
nie tych zakładów przemysłowych.

Sąd wojenny w Moskwie skazał 
Hiejaka Ilkiewicza na karę śmierci za 
rzekome szpiegostwo na rzecz Łotwy.

Napad dywersyjny na 
granicy estońskiej

REWEL. (Rps.) —  Banda skła­
dająca się z żołnierzy fpograr.icznej 
straży sowieckiej napadła na estoń­
ski punkt handlowy „Ihitas* nieda­
leko od m. Pieczery. Obrabowawszy 
punkt banda usiłowała zbiedz zagra­
nicę, lecz pod ogniem estońskich 
policjantów porzuciła całą zdobycz 
i straciła kilku rannych.

Z koncertu „Lutni”  w Aleksandrowie

Koncert niedzielny „Lutni“ zali­
czyć wypada do rzędu tych, które 
prócz zysków roaterjalnych dają duże 
zadowolenie moralne. Aleksandrów, 
tak jak większość miast w b. Kró­
lestwie, przyzwyczajony jest do pro* 
dukcyj chóralnych, występujących 
okolicznościowo lub ubocznie; kon­
cert więc, w którego programie zaj­
mują one miejsce dominujące, potrak­
towanym być musiał przez organiza­
torów jako propagandowy, przedsta­
wiający duże ryzyko materjalne. Ja­
kież jednak miłe było ździwienie na­
sze, kiedy publiczność tamt, napły­
wem tłumnym kłam zadawać przy­
puszczeniom naszym zaczęła. Zdzi­
wienie to w miarę coraz żywszego 
zainteresowania programem koncertu, 
obejmującego cztery większe i sześć

C z i c z e r i n  o  stosunkach z  zagranicą*
MOSKWA (P. A. T.) W mowie, 

wygłoszonej w centralnym komitecie 
wykonawczym Z. S. S. R , oświad­
czył Cziczerin, iż podjęcie normal­
nych stosunków między Francją 
a Rosją może nastąpić tylko warun­
kowo. Uznanie sowietów przez 
Francję musi obejmować cały obszar 
Z. S. S. R* Niemiecko rosyjskie sto­
sunki —  mówił dalej Cziczerin —  
były wystawione na ciężką próbę, 
wytrzymają ją jednak pomyślnie. 
Zatarg w sprawie sowieckiej misji 
handlowej w Beri nie, wprawdzie za­
łagodzono, jednak sowiety zażądają

podczas najbliższych rokowań z Niem  ̂
cami przyznania eksterytorjalności 
całemu budynkowi misji handlowej. 
Wiadomość, jakoby sowiety zamie­
rzały wstąpić do Ligi narodów, jest, 
według Cziczerina, zmyślona. Z  punk­
tu widzenia sowieckiego, wstąpienie 
Rosji do Ligi narodów równałoby się 
wyrzeczeniu samodzielności i uzależ­
nieniu ssę od mocarstw ententy. 
Zupełnie tak samo zapatruje się Ro­
sja i na wstąpienie Niemiec do Ligi. 
Gdyby Niemcy przystąpiły do Ligi—  
zakończył Cziczerin —  stałyby się 
w ten sposób wrogiem Z. S. S. R.

Zjazd ś p ie w a k ó w  p o ls k ic h  
w  G d a ń sk u .

GDAŃSK (P .A .T .) 19 b. m. od-
był się tu trzeci zjazd Związku kół 
śpiewaczych na Pomorzu i w m. Gdań 
sku. Zjazd rozpoczął się uioczystem 
nabożeństwem, odprawionem przed 
południem, poczem o godz. 4-ej roz­
począł się właściwy zjazd* W zjeździe

wzięło udział 22 chóry, w tern 5 z Byd­
goszczy, 4 z Poznania, 7 z Gdańska, 
dalej chóry z Tczewa, Pucka, Weyhe­
lowa i Włocławka. Pierwszą nagrodę 
uzyskał chór „Echo” z Poznania. 
W zjeździe wzięło udział z górą 800 
śpiewaków i śpiewaczek,

W o jn a  d o m o w a  w  C h in a c h .
LONDYN (P. A. T.) Jak donoszą 

z Szanghaju, prowadzone tam od kil­
ku dni rokowania w celu skłonienia 
tysięcy żołnierzy dawnej armji Cze- 
Kjangu, pozostających obecnie bez 
dowódców, do oddania broni i po­
wrotu do domów, nie odniosły jak do*

99
MOSKWA (Rps.) Nazwa miasta 

Ekaterinburg na Uralu ma być zmie­
niona na „Swierdłosk“ na cześć zmar­
łego przywódcy bolszewickiego Swier- 
dlowa, pierwszego prezesa central-

tychezas żadnego skutku, Sytuacja 
jest w dalszym ciągu groźnia.

SZANGHAJ (P. A, T.) Reuter, 
Żołnierze armji Cze-Kjang oddali swoją 
broń, otrzymawszy po 20 dolarów oraz 
pokrycie kosztów powrotu do domu.

r ff

nego komitetu wykonawczego. Swier- 
dłow podpisał w swoim czasie wyrok 
nsi rodzinę cesarską zamordowaną 
w Ekaterinburgu

mniejszych utworów chóralnych za­
częło przechodzić w szczery podziw, 
a już uwagi wśród publiczności po 
skończonym koncercie. „Dobre było, 
ale mało“ —  wprawiły nas w zachwyt 
dla wyjątkowego wrprost przygoto­
wania jej do wysłuchiwania prydukcyj 
niewątpliwie b. poważnych. Duża 
w tem zasługa miejscowych pionierów 
sztuki, ks. Doli, kierownika tamt. 
chóru oraz prol. Trzeienieckiej, którzy 
dokonywują tak miłych szaleństw, jak 
wystawienie w ciągu czterech mie­
sięcy jednoaktowej opery silami ama­
torskiemu, Zaznaczyć muszę, źe impre­
za nasza doznała organizacyjnego 
i moralnego poparcia ze strony Za­
rządu Tow. „Scena“ oraz członków 
tamt. chóru; organizacje te prześci­
gały się poprostu w uprzejmościach, 
prosząc panie o uprzednią sprzedaż 
biletów, oddając do rozporządzenia 
lokale towarzyskie i osobiste, oraz 
cały szereg usług nieocenionych. Ks. 
Charasim, gospodarz sali w „Domu 
Ludowym“, oddał ją nam, mimo źe 
odbywają się tam w dnie świąteczne 
przedstawienia kinematograficzne,—  
bezinteresownie niemal, bo tylko za 
zwrotem kosztów oświetlenia. Prof. 
Trzcieniecka, mimo niedyspozycji tb 
zycznej, wzięła czynny udział w kon­
cercie, uświetniając go wysoce uzdol­
nionym akompaniamentem, potrakto­
wanym z dużym umiarem artystycz­
nym. Ogólnie więc biorąc uświado­
mienie kulturalne społeczeństwa tamt. 
nic nie pozostawia do życzenia. Dzi­
wić się tylko należy, źe społeczeństwo 
to nie posiada odpowiednich kierow­
ników samorządowych, którzy miast 
popierać ze wszech sił i ostatnim bo­
daj groszem imprezy kulturalno-oświa* 
towe, występują, jako ich zdeklaro­
wani przeciwnicy, obciążaniem 20 proc. 
w drodze ustępstw 10 proc., podat­
kiem, uniedostępniając je tamt. pu­
bliczności w wyjątkowych przecież 
znajdującej się warunkach, boć po­
zbawionej ińożności słuchania na 
miejscu poważniejszych sił warszaw­
skich, dla których przyjazd do Aleksan­
drowa nie przedstawia odpowiednich 
horoskopów kasowych. Gdyby więc 
nie Ciechocinek w porze letniej, spo* 
łeczeństwo tameczne za sprawą ma* 
gistratu swego doczekaćby się mogło 
poziomu kulturalnego... azjatyckiego 
chyba, bo tylko przedstawiciele miesz­
kańców Azji w ten sposób mogą się 
do kultury odnosić, uważając ją za 
szkodliwą dla powierzonych ich opiece 
współobywateli. K. Rogalski.

Ograbienie interesanta 
w Misji sowieckiej,

Do Ministerstwa Spraw Zagra­
nicznych wpłynęła nota sowiecka o- 
skarżająca władze polskie o nadsyłanie 
prowokatorów do misji, żądając rów­
nocześnie ukarania sędziego śledcze­
go, który, jak brzmi nota sowiecka, 
ośmielił się wypuścić z więzienia nie­
jakiego Sidorowa. Oczywiście nie­
takt misji sowieckiej przechodzi wszel­
kie granice, gdyż jest to wtrącanie się 
w wewnętrzne sprawy administracyj- 
no-policyjne i prawne Państwa Pol­
skiego. Jak się okazuje wypuszczenie 
na wolność Rosjanina Sidorowa oparte 
było na postanowieniach kodeksu kar* 
nego. Nic bowiem uchybiającego 
prawu Sidorow nie popełnił.

Jak się dowiadujemy, Sidorow bez­
domny emigrant rosyjski tułający się 
bez pracy, dowiedziawszy się, źe w 
Misji Sowieckiej w Warszawie pra­
cuje jego kuzyn niejaki Emiljanow, 
udał się tam w celu uzyskania zezwo­
lenia na powrót do Rosji. Oczywiście 
musiał uprzednio poddać się przepi­
sanemu ceremonjalowi „pokajania się“, 
t. j. wyrzeczenia się swej przeszłości 
jako b. kontrewolucjonista. Po tym 
akcie Emiljanow w obecności drugiego 
funkcjonariusza Misji niejakiego Bo- 
rysowora Krawczenki zaproponował 
Sidorowi uprawianie szpiegostwa w 
Polsce na rzecz sowietów, oraz speł­
nienia szeregu lunkcyj dywersyjnych 
na Kresach. Gdy Sidorow nie zgo­
dził się na te niskie propozycje, 
Krawczenko i Emiljanow, obawiając 
się kompromitacji, używszy gwałtu, 
zrewidowali Sidorenkę oraz dotkliwie 
go pobili —  nazywając go szpiegiem 
i prowokatorem, ujętym w Misji So­
wieckiej na rzekomo gorącym uczyn­
ku.

Podczas „rewizji tej“ w której 
brała udział jakaś elegancka wyma­
lowana dama zabrano Sidorowi pie­
niądze oraz sygnet z brylantem, ostat­
nią pamiątkę rodzinną. Pobitego w 
nieprzytomnym stanie oddano w ręce 
policji żądając ukarania. Poseł zaś 
sowiecki skierował w powyższej spra­
wie notę do Ministerstwa Spraw Za­
granicznych.

Z powodu braku dowodów, po 
wyjaśnieniu całej kwestji sędzia śled­
czy Sidorowa zwolnił. Sprawa ta za­
kończyła się jednak w nieoczekiwany 
sposób. Oto po kilku dniach Sidorow

spotkał aa ulicy Nowosenatorskiej w 
pobliżu Poselstwa sowieckiego trzech 
funkcjonariuszy Misji, wśród których 
znajdowali się Krawczenko i Emilja­
now. Sidorow zwrócił się do nich 
z żądaniem oddania mu skradzionych 
pieniędzy oraz pierścienia. Na tym 
tl? wywiązała się bójka podczas któ-. 
rej funkcjonarusze sowieccy zostali 
przez Sidorowa, zanim zdołali zbiec 
dotkliwie laską pobici.

Jak się dowiadujemy, Sidorow wy­
stąpił na drogę sądową o rabunek 
i gwałt na jego osobie, dokonany 
w gmachu Misji sowieckiej.

Przypuszczać należy, źe Minister­
stwo Spraw Zagranicznych zareaguje 
odpowiednio na nietaktowną notę so­
wiecką. Fakt powyższy powinien po- 
zatem służyć wszystkim interesantom, 
zwracającym się do Misji Sowieckiej, 
za ostrzeżenie przed ewentualnym ra­
bunkiem, obiciem, conajmniej osobistą 
rewizją. Należy zwrócić uwagę, że 
system rewidowania interesantów 
wchodzących do obcych poselstw ni­
gdzie na całej kuli ziemskiej nie jest 
stosowany —»chyba jedynie przez so­
wiety.

W id e ł z  zachodniej P olski.
B andy cygań skie . Po wsiach, 

a nawet i po miastach kresów za­
chodnich coraz częściej dają się 
spotykać charakterysteczne wozy, 
w kształcie wagonów meblowych 
z okienkami, zawierające w sobie ca­
łe rodziny cygańskie. Próżniacy ci 
i najczęściej złodzieje i rabusie, któ­
rych już nie chcą tolerować u siebie 
Niemcy, Węgry, kraje bałkańskie na­
wet —  udają się do nas, rozbijają, 
jak za najlepszych dawnych czasów 
namioty swe nawet w samym Poz­
naniu, włóczą się chmarami, niby to 
zajmują się kotlarstwem, a przytem 
wróżą, żebrzą, kradną i rozbijają. 
Ostatnimi czasy plaga ta nawiedza 
coraz częściej Pomorze i Wielko* 
polskę, pomimo, źe cały szereg prze­
pisów i praw obowiązujących abso­
lutnie nie dopuszcza tego rodzaju ży­
cia koczowniczego, będącego wogóle 
anomalją w naszych czasach. Poza- 
tem, ci cyganie zachowują się często 
bardzo dwuznacznie i jest więcej, 
niż prawdopodobne!«, że, oprócz 
wyżej przytoczonych »prac«, upra­
wiają jeszcze jeden. . . sport, a mia­
nowicie: szpiegostwo. - Władze ad­
ministracyjne jak dotąd patrzą przez 
palce na te karygodne lekceważenie 
prawa przez przybłędów.

Szkoły rolnicze na Pomorzu.
W Toruniu istnieje szkoła rolnicza 
niższa^ przyjmująca młodzież płci 
obojga z kwalifikacjami szkoły pow­
szechnej. Szkoła ta, tylko teoretycz­
na, jest już czynna i posiada jeszcze 
pewną ilość miejsc. Internatu nie po­
siada, W Kowalewie od 1 listopada 
zostanie otworzona szkoła rolnicza 
teoretyczno-praktyczna dla chłopców 
i dziewcząt, które tak samo ukończy­
ły tylko szkołę powszechną. W Ko­
walewie jest internat, gdzie cało­
dzienne utrzymanie można otrzymać 
za 40 zł. Szkoły te kształcą facho­
wo do prowadzenia gospodarstw 
małych i średnich. Szkoła żeń­
ska, w Kowalewie zaś, kształci 
kandydatki na kierowniczki gospo­
darstwem domowem.

Umowy z urzędnikami kon­
traktowymi. Prezydjum Rady Mi­
nistrów rozesłało Urzędom państwo­
wym nowy wzór umowy według któ­
rego mają być zawierane umowy 
z pracownikami kontraktowymi. Wzór 
ten został ustalony w porozumieniu 
z Ministerstwem Skarbu i Prokurator- 
ją Generalną. Poza zmianami wprd- 
wadzonemi do dawnego schematu, 
wynikającemi z powodu zastosowania 
do pracowników kontraktowych no­
wych zasad uposażenia, wprowadzo­
nych Ustawą z dnia 9 października 
1924 r., nowy wzór zawiera unormo­
wanie kwestji wypłaty wynagrodzenia 
w wypadku nieobecności na służbie 
z powodu choroby, oraz z powodu 
powołania do służby wojskowej. 
Wszystkie sporządzone dotychczas 
umowy będą unieważnione i równo­
cześnie odnowione zgodnie z ustalo- 
nemi ostatnio warunkami.
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Co niesie dzień?
Październik
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Dziś: Korduii p. m„ Maji 
Salome.

Jutro: Jana Kapistrana w. 
Wschód słońca 6.39 
Zachód 4.47
Wsch. księżyca o g. 12.19
Zachód o g. 3.5
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Kierunek i 
szybkość 
wiatru 

w mtr/sek.

19 21 52,4 7,4 1 0 C — 0

20 7 52,3 8,3 10 NW — 2

20 IB 52,8 11,2 10 W — 2

Najwyższa temperatura w dniu 20paździer­
nika wynosiła 10.3. C; najniższa wynosiła 
4.0° C. Opadu nie było.

Z giełdy d. 21. X:
Dolar 5/16
Funt angielski 23.19
Frank szwajcarski (100) 99 40
Frank francuski (100) 27,14
Frank belgijski (ioo) 24,90
Liry włoskie (100) 22,58
Korony czeskie (100) 15,41
Korony austrjackie (100.000) 7,28
4% poi. prem. n. not., 0,75.8% P°ź- 6, 6%, pot. ser. II A. 0,92, 6% 
pożycz, doi. 3*65 zL 4 !/2C/o listy zastawne 
To w. Kredytowego Ziemskiego —
5% listy M. 12.89, wart. 1 gr. czyst. 
zlot. 3 zh 46,31 gr. Za rubla złotego 
płacono 2 zł. 76l/2 gr.

Osobiste. P. Leon Gogolin, b. 
uczeń gimnazjum im. Długosza, zdał 
ostateczne egzaminy na wydziale praw­
nym uniwersytetu w Poznaniu.

Zebranie. W niedzielę 26 b. m., 
o godz. 1 i-ej r. w sali Aktów. Państw. 
Gimn. męskiego przy ul* Szkoinej 6, 
odbędzie się ogólne roczne zebranie 
Tow. Przyjaciół Młodzieży, na które 
Rodziców, Opiekunów, Sympatyków 
uprzejmie zaprasza

Zarząd.

4) Zbiórka uliczna na zasilenie 
funduszu sprowadzenia zwłok Sien­
kiewicza ze Szwajcarii do kraju;

dn. 30,X. w sali »Nowości« wielki 
wieczór Sienkiewiczowski.

Szczegółowy program podany zo­
stanie we czwartek t. j. dn. 23 b. m.

L. O. P. P. Na członków Ligi 
Obrony Powietrznej i Przeciwgazowej 
zapisywać się można w Banku Ku­
jawskim u Pana Dyrektora Kotlarskie­
go i w Magistracie u Pana L, Ko­
walewskiego.

Kto jeszcze nie figuruje na liście 
członkowskiej L. O. P. P.?

Obywatele! przeglądajcie pilnie li­
stę członków ogłaszaną codziennie 
w »Słowie Kuj.« Z listy tej poznacie 
nazwiska obywateli nie tylko z pa­
szportu.

„T yd zień  Lotn." w Aleksan­
drowie rozpocznie się w niedzielę 
d. 26 b. m, Szczegóły podamy póź- 

| niej.

Z a w o d y lekko- atletyczne. O
mistrzostwo Włocławka zawody lekko­
atletyczne odbędą się ra boisku spor- 

•towem w dniu 2 listopada b. r. sta 
raniem T-wa Gimn. „Sokół“,

Program: Biegi —  100, 400 i 2000 
mtr. Skoki —  w dal i w zwyź z roz­
biegu, o tyczce. Rzuty —  kulą, dy­
skiem i oszczepem.

Nagrody w żetonach i dyplomach. 
Do wzięcia udziału w zawodach zo­
stali zaproszeni wszystkie kluby szkol­
ne i Towarzystwa Sportowe Wło­
cławskie.

<
Zaw iadom ienie. Wszystkie T-wa 

Sportowe i Kluby Szkolne w W łoc­
ławku, tą drogą zawiadamia o do­
daniu do programu zawodów o mi 
strzostwo m. Włocławka biegu na 
400 mtr., oraz prosi o zgłaszanie za* 

•wodników do dnia 27 b. m. u D-ha 
, prezesa T-wa p. Kowalewskiego (ul.
: 3 go Maja, sklep) z podaniem nazwi­

ska i imienia —  T-wa lub klubu —  
i do jakiego p-ktu programu staje.

Zarząd T-wa Gimn. .Sokół«.

K an celarja  parafji św . Stani­
s ła w a  została przeniesiona z ul. Dłu­
giej do nowowybudowanego domu 
przy tymczasowym kościele.

Mieszkańcy ulic, położonych w 
śródmieściu, mogą przybywać do kan- 
celarji bliższą drogą, idąc od prze­
jazdu kolejowego, prosto szosą Brze­
ską i skręcając do nowowytkniętej 
ulicy prowadzącej do kościoła,

Kancelarja jest czynna w godzi­
nach, rano od 9 do i-ej i po połu­
dniu od 3-ej do 5-ej.

K om itet S ien k iew iczo w sk i. Za­
wiązał się w mieście naszem Komi­
tet mający na celu zorganizowanie 
uroczystości z racji sprowadzenia do 
Ojczyzny zwłok Henryka Sienkiewi­
cza. Do komitetu weszli przedstawi­
ciele Rady Miejskiej, Magistratu, 
Wojska, Szkolnictwa, instytucji pań­
stwowych, prywatnych, stowarzyszeń 
społecznych i t. d. Komitet podzie­
lił się na trzy sekcje: odczytową,
finansową, techniczną. Wyłoniono 
Komitet wykonawczy w składzie 
następującym: Ks. S. Wojsa prze­
wodniczący, p. Markowski sekretarz, 
dyr. p. Błędowski, przewodn. sekcji 
odczytowej, dyr. p. Zientarski, prze­
wodniczący sekcji iinansowej, wice* 
prez. R. M. p. Gąsiorowski, prze­
wodn. sekcji technicznej, pp. ppłk. 
Misiąg, major Źukotyński, inspek. 
Kaczorowski, ławnik Gutowski, człon­
kowie. Poszczególne sekcje odby­
wają zebrania. Porządek uroczysto­
ści podamy później.

Komitet Sienkiewiczowski opraco­
wał następujący program uroczystości: 

dn. 25.X. 1) Akademja wieczorem 
w sali »Polonja«;

2) Odczyty dla dzieci w szkołach 
miejskich i wojska;

dn, 2Ó.X. 1) Uroczyste nabożeń­
stwo w kościele katedralnym;

2) W godz. popołudniowych w 
sali »Polonja« film Sienkiewiczowski 
poprzedzony słowem wstępnem.

3) Odczyty w różnych dzielnicach 
miasta;

D laczego m ilczen ie?  Poinfor­
mowano nas, że w tych dniach -ogół 
funkcjonariuszy Sp. Akc. »Lech« 

j zwrócił się jakoby z zapytaniem do 
| Zarządu o wyjaśnienie celu projekto- 
j wanej sprzedaży nieruchomości w Byd- 
j goszczy, będącej majątkiem podsta- 
] wowym firmy. Stojąc na straży dobra 
| ogólnego już raz poruszaliśmy tę 

sprawę, byłoby więc pożądaną odpo­
wiedzieć wreszcie zainteresowanym 
na słuszne-ich pytanie.

O rozw ój dodatkow y sieci k o ­
lei lo k aln ych . Stowarzyszenie Kup­
ców Polskich w Warszawie nadesłało 
do oddziału swego we Włocławku 
program rozwoju dodatkowej sie­
ci kolei lokalnych, opracowany 
przez Ministerstwo Kolei w celu za­
opiniowania i nadesłania, wniosków, 
stwierdzających, jakie koleje lokalne 
należałoby zaprojektować dla zadość­
uczynienia potrzebom gospodarczym 
kraju.

Zainteresowani członkowie Stów. 
Kupców Polskich program rozwoją 
mogą obejrzeć w Sekretarjacie Sto­
warzyszenia w godzinach biurowych.

O rozkład jazdy na kolejach.
Oddział Kujawski Pol. Tow. Krajo 
znawczego otrzymał z Ministerstwa 
zapytanie w sprawie pożądanych 
zmian rozkładu jazdy na linjach, ma­
jących znaczenie dla turystów, pożą­
danej zmiany połączeń kolejowych, 
oraz życzeń odnośnie do kursu bez­
pośrednich wagonów do głównych 
stacyj turystycznych. Zainteresowani 
mogą nadsyłać swe wnioski, dotyczące 
zmiany rozkładu na kolejach do inż. 
p. Olszakowskiego, vice-prezesa Od­
działu Kujaw. Pol. Tow. Kraj. przy 
ul. Orlej 2.

Pomysłowy kupiec. Właściciel 
sklepu kolonialnego p. t. »Róg polski« 
przy ul. Królewieckiej (róg srebrnej), 
p. Wlad. Zalas, ma bardzo trafne po­
mysły reklamowe. Oto w oknie wy­
stawo wem umieścił mały okręt, obła­
dowany misternie ułożonemi paczka­

mi z herbatą. Po kilku dniach wy­
stawił tramwaj elektryczny z pasażera­
mi, następnie aeroplan 16 - osobowy 
z napisem: »stała komunikacja pasa­
żerska Włocławek— Kowal— Kutno«, 
Gdy licznie gromady przechodniów 
przyjrzały się wystawie, ukazał się w 
oknie duży obraz poglądowy »Przysz­
łość Włocławka«, gdzie widać było 
urządzenia kanalizacyjne, telefoniczne, 
wspaniały teatr miejski, gmach »Lutni« 
i t. p, Przyszła potem bolej na ładny 
obraz »Owoce kooperatywy«, następ­
nie »Polskę dzisiejszą a Polskę w przy­
szłości« i t. d. Oryginalne pomysły 
p. Z. zasługują na uznanie, gdyż nie 
tylko swój sklep umiejętnie reklamuje, 
ale przyczynia się do szerzenia oświaty.

Ubezpieczenia na starość. W De­
partamencie ubezpieczeń społecznych 
Ministerstwa Pracy odbywają się obec­
nie pod przewodnictwem dyr. dep. Dr. 
St. Jurkiewicza konferencje w sprawie 
projektu ustawy o ubezpieczeniach 
na starość i na wypadek niezdolności 
do pracy.

Gorszące amazonki. Mieszkańcy 
Włocławka znają już dobrze dwie 
włocławianki uwijające się konno w 
ubraniach męskich po ulicach miasta. 
Widzieliśmy już nieraz oczy prze­
chodniów ze zgorszeniem patrzących 
na bądź co’ bądź prowokujące zacho­
wanie się młodych panien, słyszeliśmy 
także słowa oburzenia z ust poważ­
nych obywateli. Tłomaczyliśmy wszyst 
kim, że wiele trzeba wybaczyć tym, 
co zielono mają w głowie. Dowie­
dzieliśmy się jednak od naocznego 
świadka o rzeczach, które przecież 
płazem puścić nie można. Nie wy­
starczy już męskiego ubioru, potrze­
ba męskiego towarzystwa w formie 
niedopuszczalnej dla szanujących się 
kobiet. Jawnie, publicznie po ulicy 
Toruńskiej jedna z tych panien na 
jednym koniu jeździ sobie do pary 
z młodzieńcem, oczywiście w pozycji 
dalekiej od przyzwoitości pojętej na­
wet bardzo liberalnie. To już jest 
zgorszenie bez wątpliwości. Niech- 
żeż zielonogłówki pomyślą trochę
0 swej opinji.

Podziękowanie. Komitet uczcze­
nia pamięci pułkownika Bechi’ego 
składa serdeczne podziękowanie 
wszystkim, którzy swą obecnością 
uświetlili uroczystość odsłonięcia we 
Włocławku pomnika bohatera, a 
wszczególności: Reprezentantom Rzą 
du z Panem Wojewodą Warszawskim 
jako zastępcą Prezesa Rady Ministrów 
na czele, Reprezentantowi Włoch 
pułk. Ivaldi, Szanownemu Ducho­
wieństwu z Ich Ekselencjami Ks. Bi­
skupem Zdzitowieckim i Ks. Bisku­
pem —  Sufraganem Owczarkiem na 
czele, Kołu Włosko-Polskiemu im. 
Leonardo da Vinci zą ufundowanie 
pomnika, 14-mu pułlowi piechoty
1 26 p. a, p., szkołom średnim i po­
wszechnym, cechom, delegacjom or- 
ganizacyj społecznych, kwestarzom 
i kwestarkom, wreszcie wszystkim, 
którzy w jakikolwiek sposób zamani­
festowali nasze uczucia wdzięczności 
dla ś. p. Stanisława Bechi’ego za je- 
do wielki czyn i sławną śmierć.

Podziękowanie. Zarząd Koła 
Opieki nad Młodzieżą przy gimna­
zjum żeńskiem im. M. Konopnickiej 
we Włocławku, niniejszem składa ser­
deczne podziękowanie fsrmie B-ci 
Piotrowskich, za bezinteresowne ofia­
rowanie Kołu 200 arkuszy papieru 
listowego i tyleż kopert.

Męty uliczne gromadzą się wie­
czorem przed żydowskiem kinem 
»Slinks«, tamując przejście. Wogóle 
rzęsiście oświetloną część ul. Trze­
ciego Maja przed kinem »Sfinks« 
wszelkiego rodzaju wyrzutki społe­
czeństwa uważają za miejsce zarezer 
wowane specjalnie dla siebie. Od 
godziny 6 ej wieczorem przed wysta­
wą kina stoją gromady andrusów nie 
rządnic. Policja powinnaby zwrócić 
na to uwagę i drabów tamujących 
przejście rozpędzać.

Z  O K O L I C .

Pożary. W  m-cu wrześniu r. b. 
na terenie Włocławskiego Oddziału 
P.D.U.W. (8 powiatów: gostyński, 
kutnowski, lipnowski, nieszawski, pło­
cki, rypiński, sierpecki i włocławski) 
wydarzyły się ogółem 34 pożary,

z czego poważniejsze w miejscowo­
ściach następujących:

—  7 września na folwarku Brzeź­
no, pow. lipnowski, własność Janu­
sza Tymienieckiego, spłonął dom 
mieszkalny dla służby folwarcznej. 
Przyczyną pożaru było nieostrożne 
obchodzenie się z ogniem. Straty w 
wysokości 2.500 zł. pokryła P.D.U.W.

—  W dniu 9 września w Płow- 
kach, pow. nieszawski, spłonęły za­
budowania gospodarcze wraz z kres- 
cencją, należące do Jana Gralaka. 
Przyczyna pożaru niewiadoma. Straty 
w sumie 5.300 zł. pokryła P.D.U.W. 
w dniu 16 września.

—  Na folwarku Toporzyszczewo, 
wł. Jana Dąbrowskiego, pow. nie­
szawski, 10 września y^fbucbł z przy­
czyny niewiadomej pożar, który stra­
wił 3 budynki gospodarskie. Odszko­
dowanie pogorzelowe w sumie 4.000 zł. 
P-.D.U.W. w dniu 12 września wy­
płaciła.

—  W Grabkowie 10 września po­
żar strawił zabudowania gospodarskie 
i krescencje, należące do Kazimierza 
Pawłowskiego. Straty w sumie 4.800 
zł. zostały przez P.D.U.W. pokryte 
w dniu 15 września.

Z Osięcin. Z powodu zbliżania 
się chwili, kiedy zwłoki twórcy »Try­
logii« spoczną w ziemi ojczystej, 
w Osięcinach —  na skutek odezw}- 
Głównego Komitetu Sprowadzenia 
Zwłok Henryka Sienkiewicza —  pow­
stał Komitet, który w celu uczczenia 
dnia sprowadzenia do Polski zwłok 
ś. p. H. Sienkiewicza organizuje w dn.
26 b. m. odczyt o życiu i czynach Je­
go (wygłosi Dr. K. Dąbrowski), a w dn.
27 b. m. nabożeństwo żałobne za du­
szę tegoż H. Sienkiewicza.

Do Komitetu należą: ks. W. Ma­
tuszewski —  prezes, Dr. K. Dąbrow­
ski —  sekretarz, Dr. W. Olbrycht, 
W. Olszewski, T. Kułakowski i S. 
Lipiński.

—  W dniu 13 b. m. zorganizo- 
wanemi zostało w Osięcinach Koło 
L. O. P. P.

Do Zarządu Kola weszli: ksiądz 
W. Matuszewski — przewodniczący, 
W. Olszewski —  sekretarzy, T. Kuła­
kowski —  skarbnik, J. Zakrzewski, 
J. Praszyński, Z. Lipińska i M. Sko­
nieczny —  członkowie Zarządu i W. 
Rabatowa, J. Uciński i S. Lipiński —  
członkowie komisji rewizyjnej.

»Co.«

Oo Mieszkańców Włocławka i Kujaw.
W niedzielę 26 b. m., złożymy 

hołd Zwłokom Sienkiewicza, które 
wracają „na Ojczyzny łono“.

K to nie s ły sza ł o S ien k iew iczu ?
Wielki ten Człowiek i wielki Po­

lak niósł hołd Polsce życiem swojem, 
rozniósł sławę naszego imienia dale­
ko i szeroko po całej kuli ziemskiej, 
jego książki, —  powieści, w których
0 Polsce pisze, czytają najrozmaitsze 
narody w swoich językach.

Dziś Szwajcaria, Czechosłowacja
1 Jugosławia niosą swój hołd wielkie­
mu Polakowi. Obce narody niosą 
swój grosz, byleby sprowadzenie 
Zwłok Jego do Polski wypadło jak- 
najświetniej, jaknajuroczyściej jaknaj- 
wspanialej.

Czy my, Jego bracia i siostry w 
Narodzie, mamy być ostatnimi?

Pierwsze nam miejsce za Je­
go trumną się należy — pierwsze 
nam miejsce przy kasach komi­
tetów Sienkiewiczowskich przy­
stoi. Zwracamy się więc nietylko 
do tych lub owych, zwracamy się 
do wszystkich, którzy zwykle dają 
i którzy zwykle nic nie dają. Zwra­
camy się o poparcie pieniężne Ko­
mitetów, których zadaniem jest zor­
ganizować hołd i uświętnić Powrót 
duchowego Hetmana, którego w dzie­
łach Jego tak mocno pokochaliśmy. 
Ofiary, oliarki i ofiarenki składajmy 
w Banku dla Handlu i Przemysłu na 
ręce Dyr. p. Zientarskiego, Prze­
wodniczącego Sekcji finansowej Ko­
mitetu Sienkiewiczowskiego we Wło­
cławku.

Ogłaszajcie się 
w „Słowie Kujawskiem”
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„SZWAJCARSKIE GORZKIE ZIOŁA”
(x kogutkiem)

znakom ic ie  u ła tw ia ją  funkcje 
ORGANOW TRAWIENIA

Idealny naturalny środek przy chronicz­
nych zaparciach i przeciwko otyłości. 

Sprzedają apteki i składy apteczne.

Expose Prezydenta miasta.
I w tym wypaSku Elektrownia 

nasza pracując w dzień in minus
wina zmienić swą politykę i przepro- 
prowadzić ankietę wśród przemy­
słowców ile potrzebują siły, ile 
ich ta siła kosztuje i tak skalbu 
lować cenę^prądu, aby z rynku 
Włocławskiego wytorować silniki 
parowe, gazowe i inne a zmonopo­
lizować dostawę prądu do wszystkich 
warsztatów pracy.

Tem bardziej, że wobec zamierzo­
nych inwestycji wodociągów część
1 to większa część odbiorców 
prądu do motorów studziennych 
odpadnie i elektrownia przy podaży 
prądu dziennego wpadnie jeszcze 
w większy deficyt.

W końcu roku 1922 go wobec 
wzmagającego się zapotrzebowania 
na światło, wobec trudnych warun­
ków finansowych silnego spadku marki 
zarząd elektrowni myśląc o polepsze­
niu stanu takowej poprosił eksper­
tów inżynierów z Warszawy celem 
wysądowania stanu elektrowni.

W lutym 1923 roku odbyła się
2 dniowa ekspertyza inżynierów 
Straszewskiego Dyr. Zakł. Elektr. 
w Pruszkowie, »Siła i Światło«, inży­
niera Wolfa specjalisty od kotłów 
i maszyn i inżyniera Tarnawskiego 
specjalisty od sieci.

Główne wytyczne tej ekspertyzy 
były: 1) że moc prądnic nie jest 
zastosowaną do mocy lokomobil, 
2) że brak jest kondensacji, która 
by dała 33 proc. więcej siły maszyn 
i że bez kondensacji wychodzi więcej 
węgla o 1160 ton czyli o Il6  wago­
nów na ogólną ilość, 3) że należy 
niezwłocznie zmienić sieć z że­
laznej na miedzianą co podniesie po­
daż prądu o 18 proc.

Ekspertyza ta wykazała cyfrowo, że 
kosztem zaoszczędzonych wagonów 
węgla w ciągu roku można prze­
prowadzić inwestycje — konden­
sacji i sieci.

Na skutek tej ekspertyzy Zarząd 
Elektrowni wystąpił za pośrednictwem 
Magistratu o ściągnięcie z konsumen­
tów pożyczki na te inwestycje, a otrzy­
mawszy je rozpoczął zamianę sieci 
żelaznej na miedzianą. Na początku 
1924 roku został jednocześnie zaan­
gażowany inżynier Starzyński jako 
ekspert i doradca techniczny. Prace 
swoje pan inżynier Starzyński za­
kończył w czerwcu przeprowadzając 
ekspertyzę naukową opartą na wyli­
czeniach i wykresach maszyn.

Aczkolwiek z pierwszą ekspertyzą 
zaznajomiłem się osobiście w począt­
kach czerwca, lecz po otrzymaniu 
brulionu ekspertyzy p. Starzyńskiego 
zreferowałem ustnie na Magistracie 
wnioski p. Starzyńskiego i na po­
siedzeniu w dniu 22 lipca postano 
wiłem oficjalnie wnioski dotyczące 
zaangażowania p. inż. St. jako kierow­
nika technicznego i administracyjnego 
Elektrowni Miejskiej co Magistrat 
jednogłośnie w pełnym komplecie 
uchwalił, czyniąc pana Starzyńskiego 
osobiście odpowiedzialnym za prawi­
dłowe funkcjonowanie Elektrowni.

Przejdę teraz do wyników tej eks­
pertyzy oraz porównania jej z eksper­
tyzą poprzednią.

Powiedziałbym, że ekspertyza 
p. inż. Starzyńskiego jest uzupeł­
nieniem pierwszej ekspertyzy po­
partą dowodami naukowemi i wy­
kresami.

Ekspertyza ta wykazała: 1) że
wszystkie lokomobile pracują wa­
dliwie i była obawa nawet zatrzy­
mania elektrowni, wobec nieprawidło 
wego stanu obciążenia poszczególnych 
cylindrów.

O awa ta została usuniętą przez 
uskuteczniony już remont maszyn,

2) że stpsnnek sil poszczegól­
nych lokomobil do prądnic jest nie­

D z ie la ,  broszury, książki 
handlowe i biurowe, for­
mularze, afisze, klepsydry,

zaproszenia ślubne, bilety 
wizytowe, tabele, sprawo­
zdania, cyrkularze i t. p.

wykonuje szybko i dokładnie

Drukarnia Diecezjalna
Brzeska 4 — Telefon 26.

CZCIONKI NAJNOWSZYCH KROI. 

WŁASNA INTROLIGATORNIA. 

W Y T W Ó R N I A  P I E C Z Ę C I .
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Przystąpię z kapitałem jako czynny wspólnik
do solidnie prowadzonego interesu lub zakładu przemysło­

wego z gwarancją kapitału ulokowanego.
Tylko poważne zgłoszenia składać proszę do Redakcji dla 

okaziciela Premiówki dolarowej N. 0391113.

prawidłowy, a mianowicie: 85 konna 
okomobila ciągnie prądnice wytwa­
rzającą 100 sił, 165 n o  300 110, o ile 
svięc l*sza łokomobila pracuje zbyt 
ntensywnie, o tyle do trzeciej można 
dokupić nową prądnicę i tem po­
większyć podaż światła.

W tej sprawie poleciłem p. inż. 
St. zebrać oferty i przedstawić Magi­
stratowi, aby w jaknajkrótszym czasie 
postawić jeszcze jeden silnik.

d. c. n.

Z Kowala.
Zwyrodnienie.

Jesteśmy dziś świadkami szerokie­
go zwyrodnienia moralnego. To, co 
óyło kilkadziesiąt, nawet kilkanaście 
at temu zbrodnią zasługującą na su­
rową karę i potępienie, dzisiaj w 
sczacli ludzkich jest zwyczajnym po­
stępkiem, tak jakby już nie było róż­
nicy, między złem, a dobrem.

Gangrena moralna tak głęboko 
wżarła się w nasze serca i umysły, 
te, zdaje się, nie umiemy, czy nie 
chcemy odróżnić cnoty od grzechu, 
lobrego od złego. Że tak jest, do­
wodzi tego moc przestępstw wśród 
udzi. Nie chce w tej chwili mówić 
o zbrodniach, które karze prawo z 
urzędu swego; chciałbym tylko rzucić 
nkiem i zwrócić uwagę Sz, Sz. Czy­
telników na te przestępstwa, których 
nie dościga prawo; które w ten spo­
sób są niejako uprawnione. Jakto 
przestępstwo, zbrodnia może być za­
legalizowana? To jest rzeczą nie­
możliwą! A jednak tak, niestety, jest.

Przejdźmy się po naszych mia­
stach i wsiach, wsłuchajmy się i 
wpatrzmy w to życie ludzkie, które 
niejednokrotnie ściele się niżej życia 
nierozumnych zwierząt, czy nie jest 
to zwyrodnieniem?

Zwróćmy uwagę na tę naszą pol­
ską młodzież dorosłą, która, aż serce 
się krwawi, tak różną jest od takich 
pierwowzorów jak św. Kazimierz, św. 
Stanisław Kostka i inni.

Gdzież cnota niewinności, która 
przecież stanowi całą wartość mło­
dzieży. Toć przyjętym już jest pra­
wie zwaczajem, że młodej parze na 
kilka miesięcy przed błogosławień­
stwem kapłana, „błogosławić“ musi 
piekło. Przyjętym jest zwyczajem, że 
panna jadąc lub idąc do ślubu, już 
się „postarała“... Czyż to nie zwy­
rodnienie?

Zajrzyjmy do tych naszych rodzin 
polskich. Czy chociaż w części są

podobne do dawnych rodzin pol­
skich. Czy panuje tam zgoda, mi­
łość, pobożność?... Czy naodwrót nie 
widzimy w nasz}’ch rodzinach, jak 
tara się wzajemnie nienawidzą, jak 
się kłócą, prześladują... Taki brak 
spełnienia czwartego przykazania Bo­
żego! .. Jak tam rodzice płaczą na 
własne dzieci... Jak wyrodny syn lub 
córka śmie podnieść rękę na włas­
nych rodziców! Jak na starość, za-’ 
miast dać im ciepły- kąt i otoczyć 
troskliwą opieką, często —  gęsto od­
mawiają łyżki straw}', za nic mają, 
a nawet z mieszkania wyrzucają.

Czyż to nie zwyrodnienie moral­
ne? Przyjrzyjmy się wreszcie tym 
złodziejstwom drobnym „niewinnym“, 
oszukaństwom, pijaństwu, karciarstwu 
i jakkolwiek wszystkie te przestępstwa 
nazywają się —  a będziemy mieli 
obraz zwyrodnienia.

A  co zwyrodnieje, już z samego 
prawa natury zginąć musi! Zastanów­
my się, dokąd idziemy?

Antoni Mizerski.

Z Wydawnictw.
Komunikat Centralnego biura dzien­

ników i ogłoszeń L. Makowskiego 
we Włocławku.

Glos kupiectwa drobnego organ 
Związku Drobnych Kupców Chrze 
ścijan JSls 1 z d. 12 października 1924 r. 
wyd. Rok I-szy ukazał się w druku 
pod redakcją p. Antoniego Anusialka. 
Treść numeru bardzo ciekawa powin­
na zainteresować ogół drobnych kup­
ców chrześcijan w ich własnym in­
teresie.

„Przewodnik Ubezpieczeniowy“ 
Wyszedł z druku A® 18 »Przewodnika 
Ubezpieczeniowego« z 17 b. m. i za­
wiera treść następującą:

Pożary w 1923 roku — przez I. 
Gliksmana. — Po pożarze w fabryce 
„Wulkan” — przez L. C. — Sienkie­
wicz o walce z pożarami —  przez 
S. Am. — Kronika. — Obwieszczenia 
P.D.U.W. — i. t. d.

Towar choćby najlepszy a nie- 
sprzedany chybił powołania, 
niesprzedaną zaś, gdyż niezna­
ną pozostać musi rzecz nieza- 

reklamowana.

Z listów do Redakcji.
Szanowny Panie Redaktorze!

Na skutek wzmianki w »Słowie 
Kujawskiem« z dn. 18 b. m. p. t. 
»Ustalenie godzin handlu« uważam 
za stosowne wygłosić zdanie w po­
wyższej sprawie: >

W swoim czasie po długich de­
batach Stów. Kupców Polskich, oraz 
inne Związki Handlowe łącznie z przed­
stawicielami tychże uradzili zastoso­
wać dwie zmiany w ciągu roku, 
a mianowicie: porę letnią i zimową
t. j. letnią od godz. 8 —  6 wieczo­
rem i zimową od 9 —  7 wieczorem; 
co Magistrat zatwierdził.

Zastosowanie takie godzin han­
dlu okazało się w praktyce bardzo 
dobre tak dla kupców i pracowni­
ków z jednej strony, jak również dla 
klijenteli z drugiej strony.

Propozycja Magistratu o amuło- 
wanie poprzedniej uchwały i zmiany 
godzin handlu może najwyżej wpro­
wadzić w mieście chaos zupełnie nie­
pożądany, ponieważ byłoby absur­
dem o porze zimowej skracać dzień* 
który i tak jest krótki.

Nadmieniam, że przed godziną 
7 wieczorem odbywa się największy 
ruch handlowy i dlatego stoję na sta­
nowisku, aby wciąż uchwał niezmie« 
niać i pozostawić dotychczasowy sy­
stem godzin handlu.

Z poważaniem
S. Beczkowicz< 

Włocławek dn. 20 października 1924 r,

Rozkład jazdy koleją
obowiązujący od dnia 1 czerwca r. b. 
Z W ŁOCŁAW KA ODCHODZĄ* 

Do Warszawy.
kurjer poznański o godz. 3.47
osobowy gdański „ „ 5.02
osobowy toruński „
osobowy bydgoski „ 
kurjer gdański „
osobowy gdański „

Do Łodzi Kaliskie].
osobowy gdański o godz 5.02
ostbowy ciechociński „ „ 7.50

Do Katowic.
osobowy ciechociński o godz 7.50 

Do Poznania.
kurjer warszawski o godz. 3.25

Do Gdańska.
osobowy warszawski o godz. 12.24 
kurjer warszawski „ „ 13 46
osobowy warszawski „ „ 0.26

Do Bydgoszczy.
osobowy warszawski o godz. 4.25 

Do Torunia.
osobowy warszawski o godz. 19.26 

Do Ciechocinka.
osobowy warszawski o godz, 12.24 
osobowy warszawski „ „ 19.26
osobowy warszawski „ „ 4.25

7-5°
13-08
15.02
16.24

Adamski Feliks
nego Ś-go Łazarza, przyjmuje od 9 ra­
no do 8 wieczór. Brzeska Ni*. 13.

Bez Korepetytora matyki, fizy­
ki (rozwiązanie zadań, dyskusje). Literatu­
ry polskiej (krytyka, ćwiczenia, streszcze­
nia). Łaciny (tłumaczenia, preparacje). Hi- 
st#ji, geografji, prawa (skróty, repetyto­
rium). Języki obce (samouczki, słowniki). 
Wydawnictwa księgarni Wajnera, Warsza­
wa, Bielańska 5/79 (I-sze piętro front). Żą­
dać wszędzie. Szczegółowy katalog wysyła 
wydawnictwo po otrzymaniu 15 groszy.

Potrzebna zdolna biuralistka od zaraz. Ofer­
ty składać w firmie „Singer”, skład ma­

szyn do szycia ul. 3-go Maja 18,

Przyjmę 2-ch uczniów na stancję od 1-go 
listopada b. r. Ul. Gęsia 29. Oficyna I p. 

M. Moulis.

Skradziono dowód osobisty i książeczkę 
wojskową, wydaną w P.K.U. Warszawie 

oraz inne dokumenty Michała Waśniewskie- 
go, zamieszkałego w Ciechocinku ul. Alek- 

\ sandrówka JNs 64. * l

Egubiono dokumenty wojskowe wydane 
przez P. K. U. Włocławek na imię Bro-

l nisława Dembińskiego.

WYDAWNICTWO KSIĘGARNI POWSZECHNEJ.
ZA REDAKTORA- ALEKSY-LESZEK LAS»ŃSKI CZCIONKAMI DRUKARNI DIECEZJALNEJ


